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Rok XII. 


Kraków, dnia 15 listopada 1929 


Nr. 44-45. 


TREŚĆ NUMERU: 


Dlaczego tegoroczne wymiary podatku dochodowego wypadły tak rujnująco wysoko. 
— Kto ma prawo do firmy handlowej. 


słowym jest dla kupiectwa korzystny. 


— Czy nowy projekt ustawy o podatku przemy- 
— Wszystko dla obcych — nic dla siebie. — Walne 


zebranie Rady Federacji Zrzeszeń przedstawicieli handlowych. — Nowe utrudnienie transportowe. — Kronika. 


W niedzielę, dnia 17 bm. odbędzie się o godzinie 5.30 
wiecz. w lokalu Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców 
ulica Grodzka 43 


ZGROMADZENIE 
CZŁONKÓW 


dla omówienia projektu noweli do ustawy p. podatku 
przemysłowym. 

Referat w tej sprawie wygłosi adw. Dr. Zygmunt Wa- 
sserberg, 

Jak wiadomo wygotował Rząd projekt reformy tego 
uciążliwego podatku, zamierzając już od kwietnia 1930 
roku obniżyć stawki podatkowe dla przedsiębiorstw hur“ 
towych, prowadzących księgi handlowe do 2% zaś od 
kwietnia 1931 dla przedsiębiorstw detalicznych do 1%. 

Projekt ten nie zadawalnia jednak szerokich sfer ku- 
piectwa, gdyż przewiduje szereg utrudnień, nie dając 
gwarancji istotnej korzyści ze zniżenia stawek podatko- 
wych przez obecnej technice wymiarowej. 

Projekt rządowy jest przedmiotem obrad Związku Izb 
Przemysłowo-Handlowych a zarówno ten ostatni jako- 
też Rząd winni być poinformowani o postulatach kupiec- 
twa w tej sprawie. 

Wzywamy więc Członków do masowego wzięcia u- 
działu w Zgromadzeniu, celem współpracy nad wygo- 
towaniem opinii zorganizowanego kupiectwa. 


W ydział Krakowskiego Stowarzyszenia, 


Kupców. 


BIURO ORGANIZACYJNE 
BUCHALTERYJNO-REWIZYJNE 


S. SANDHAUSA 


zaprzysiężonego rzeczozn. Sądowego i rewidenta dla 
Spółdzielni z ram. Rady Spółd. Ministerstwa Skarbu 


Kraków, Szujskiego 1. — Tel. 4704. 


Organizacja biur. Bilansowanie. Zakładanie ksiąg 

według wszelkich najnowszych systemów. — Regu- 

lowanie zaniedbanej księgowości. Rewizja ksiąg i bi- 

lansów. Stały lub czasowy nadzór nad księgowością. 

Prowadzenie ksiąg PM siłami lub też we własnem 
iurze, 


Założenie księgowości według najnowszego systemu 


„QANRECO' 


(patent) 


własnego nakładu, dającego zawsze gotowy bilans i daty 
statystyczno-kalkulacyjne. 
Prospekty na żądanie. — Druki własne. 


Z a k K d t a Spóldzie!nia 
wiąze re y OWY z ogr. odp. 

w Krakowie, Grodzka 21 | 
zwraca uwagę P. T. kupcom, rękodzielaikom i przemy- 
słowcom iż przyjmuje do inkasa wekste na całą Rzecz- 
pospolitą, licząc za koszta inkasa skromne op!aty. Na 
żądanie każdy otrzymuje taryfę inkasową wraz z cena- 
mi. Pieniądze przekazuje się w dniu wpływu. 


Dlaczego tegoroczne wymiary podatku dochodowego wypadły 
tak rujnująco wysoko. 


(h) Od r. 1927 tj. od czasu ustabilizowania się naszej 
waluty i — co za tem poszło — ustalenia się stosunków 
zarobkowych w handlu dopominały się sfery gospodar- 
cze ustawicznie wobec władz skarbowych zniżenia do 
stanu odpowiadającego życiowym stosunkom t. zw. norm 
przeciętnej dochodowości. — Władze wymiarowe dla 
pod. dochodowego, nie mając żadnych konkretnych 
podstaw dla ustalenia poszczególnych dochodów trzy- 
mały się bowiem kurczowo „skali dochodowościowej' 
ustalonej jeszcze w roku 1925 na podstawie ówczes- 
nych koniunkturalnych, inflancyjnych zarobków. 

Zdawało się, że wreszcie władze skarbowe zrozu- 
miały absurdalność ówczesnych stawek, gdyż za Rzą- 


dów p. Ministra Matuszewskiego wydane zostało Izbom 
Skarbowym polecenie zasiągnięcia opinii u sfer gospo- 
darczych co do potrzeby zniżenia tychże stawek j za- 
stosowania ich do faktycznych stosunków zarobkowych 
w handlu. 

W wykonaniu tego polecenia zwróciły się Izby Skar- 
bowe do Izb Przemysłowo-Handlowych z wezwaniem o 
przedłożenie list rzeczoznawców. Izby Handlowe wez- 
waniu temu zadość uczyniły, 

Tu zaczyna się jednak farsa. 

Bo oto nastąpiło coś wręcz odwrotnego aniżeli było 
życzęniem Ministerstwa Skarbu. Nie tylko bowiem, iż 
nie nastąpiło zniżenię tychże stawęk lecz przeciwnie, 
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dla całego szeregu gałęzi handlu znaczne ich podwyż- 
szenie. — W szczególności tyczy się to: mydlarni, 
sprzedaży art. chemicznych, świec i mydła, nafty, ole- 
jów mineralnych i smarów, materjałów budowlanych, 
wyrobów drzewnych, koszykarskich, konfekcji futrza- 
nej, cholewek, składów aptecznych, przyborów szew- 
skich, wyrobów rymarskich, galanterji skórzanej, włó- 
sia i szczeciny, galanterii żelaznej į wyrobów emalijo- 
wanych, szkła, porcelany i majoliki, instrumentów opty- 
cznych, przyborów fotograficznych, wyrobów gumo- 
wych, tiulu, koronek i haftu, czapek i kapeliszy, papieru 
i przyborów kancelaryjnych, . wyrobów jubilerskich, 
tow. kolonialnych, wyrobów masarskich, wody sodowej, 
owoców i bakalji itd. itd. 

Stawki zaś dla wszystkich innych towarów — za mi- 
nimalnym wyjatkiem galanteryjnych, spożywczych, i 
pieczywa utrzymane zostały na dotychczasowym po- 
ziomie, 

Izby Skarbowe, które domagały się od przedstawi- 
cielstwa handlu przedłożenia list rzeczoznawców, listy 
te w zupełności pomineły, rzeczoznawców nie wezwały 
i stawek nietylko, że nie zniżyły lecz wydajnie je pod- 
wyższyły, — Odnośne schematy, zawierające te pod 
wyższone stawki przesłane zostały poszczególnym u- 
rzędom skarbowym a przewodnłczący komisyj, uwa- 
żając schematy te za świętość, nie dopuszczali wogóle 
do dyskusji nad naruszalnością tych stawek i przefor- 
sowywali bezwzględne ich stosowanie. — Okazało się 
poraz niewiadomo który, że członkowie Komisyj ża 
mało mają odwagi i stanowczości, nie zdają sobie do- 
statecznej sprawy ze swojej misji, bezkrytycznie i nie- 
wolniczo postępują w myśl życzeń przewodniczącego, 
tak, że wymiary (czytaj wyroki) przygotowane przed 
tem przez referentów i zawnioskowane Komisji Szacun- 
kowej w 99% bywają' też przeprowadzane. 


Drugim kluczem, zamykającym na wszystkie spusty 
usta Członków Komisji Szacunkowych, był przy ostat- 


nich wymiarach takt zeszłorocznych ustaleń. — Próżne 
były słabe wysiłki Członków Komisji ustalenia wymia- 
rów wedle swej najlepszej wiedzy. — Przewodniczący 


Komisji bowiem domagał się ustalenia wyższych wy- 
miarów aniżeli to miało miejsce w. roku minionym, da- 
jąc tem folgę swojej ambicji, aby w wyciskaniu sumy 
wymiarowej iść naprzód, osiągnąć rekord, zwłaszcza w 


Nie: poirzebne spinacze! 


przy użyciu prawnie chro- 


nionych torebek na próbki 


- prawnie chroniona pod Nr. 17839. 
WYTWÓRCY: 


WECHSBERG | BLEICHER, Fabryka wyrobów papierowych | kartonaż) 


Bielsko na Śląsku. 
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wypadkach, gdy w ubiegłym roku inny naczelnik urzę- 
du podatki te wymierzał. 

Członkowie Komisji odnosili wrażenie, że przewodni- 
czący liczy się „nakazem z góry“ i wprost obawiali się 
czynić mu „trudności“, gdyż w tym wypadku prawdo- 
podobnie Pan Przewodniczący spotkałby się z zarzutem 
swojej władzy przełożonej. 

Do wyjątkowych wypadków, zaliczonych do „szczę- 
śliwych“ należą wymiary wedle ustaleń  zeszłorocz- 
nych i na podstawie ustalonego za rok 1928 obrotu. ` 

Ani jednak Członkowie Komisji ani sam Przewodni- 
czący nie wiedzieli o tem, — i nie zadali sobie też trudu, 
aby się dowiedzieć — czy te zeszłoroczne wymiary 
podatku dochodowego i obrotowego nie straciły przy- 
padkiem na aktualności, czyto na skutek wniesionego 
odwołania i załatwienia go przez Komisję Rekursową, 
czy też że niezałatwione rekursy zawierają tak rze- 
czowy materiał, iż nie ulega wątpliwości, że zostaną 
uwzględnione. Kto raz został opodatkowany wysokim 
podatkiem obrotowym wzgl. dochodowym, temu już nic 
nie pomoże; choćby mu Komisja Odwoławcza zreduko- 
wała zeszłoroczny wymiar, to jednak w latach następ- 
nych zawsze już będzie płacił — wedle obecnej prak- 
tyki — wysokie podatki. Taka utrzymuje się ogólna o- 
pinja, oparta na tysiącach konkretnych dowodów. 

Wywołuje to w społeczeństwie słuszny żal i rozgo- 


ryczenie. Kupiectwo bowiem nie może mieć zaufania do 


władz wymiarowych, które pomijają zupełnie ich ze- 
znania, wyjaśnienia na skutek „usterek“ udzielane u- 
ważają za czczą formalność, której wogóle się nie bie- 
rze pod rozwagę przy wymiarach a rozsyła się tysiące 
wezwań i przyjmuje tysiące wyjaśnień, dt tylko poto, 
aby zadość uczynić martwej literze ustawy i uchronić 
się przed zarzutem nieściłego jej stosowania. 

Usterki i wyjaśnienia okazują się tylko niepotrzebnym 
balastem kosztownym dla kupców a obarczającym nie- 
potrzebnie władze skarbowe. 


Stwierdził Minister, stwierdził Rząd cały, ustaliły o- 
ficjalne Instytuty Badania Konjunktur itp. stale w swych 
sprawozdaniach Bank Gospod. to podnosi, stwierdzili 
najwybitniejsi ekonomiści, Izby przemysłowo handlowe, 
że w roku 1928 rozpoczął się kryzys dla kupiectwa, 

w owym czasie miały miejsce niesłychanie liczne 
bankructwa, stosunki zarobkowe zeszły do minimum, do 
chodowość ogólna w handlu spadła do zera. 

Nic o tem jednak wiedzieć nie chce władza wymia- 
rowa podatku dochodowego, która pracę sobie doskonale 
potrafiła uprościć, nie zadając sobie zbyt dużo fatygi 
nad indywidualizowaniem wymiarów. To tez rozpacz 
ozarnęła kupiectwo, które obecnie tłumnie zarzuca U- 
rzędy Skarbowe owdołaniami, licząc na to, że może 
Komisja Odwoławcza krzywdę tę usunie i wymiary zre- 
dukuje. 

Jest szczytnem zadaniem przedstawicielstw sfer ku- 
pieckich a w szczególności naszej Izby przemysłowo- 
handlowej aby wkroczyły w tę sprawę i interwenio- 
wały u Władz Centralnych, po stwierdzeniu, 

1) że Władze Skarbowe nie wezwały rzeczoznawców 
dla ustalenia istotnych stosunków dochodowych przed - 
dokonaniem wymiarów p. dochodowego na r. 1929, 

2) że wymiary te wypadły szablonowo i krzywdząco 
wysoko, 

3) że Izba Skarbowa przesłała przed terminem wy- 
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miarowym naczelnikom urzędów nowy schemat docho- 
dowości, zawierający stawki dochodowe wyższe aniżeli 
w latach ubiegłych, a wreszcie 

4) że Komisjom Szacunkowym nie był i nie mógł być 
wiadomym wynik rekursów, wniesionych przeciw zesz- 
łorocznym wymiarom podatku dochodowego i obro- 
towego. | 

Nie wątpimy, że Prezydjum naszej Izby Przemysłowo 
Handlowej nie omieszka poczynić właściwych kroków, 
aby w dobie notorycznego zaniku dochodów, ogólnej 


klęski gospodarczej dla drobnego i Średniego handlu, 
przeciwdziałać tym nieszczęsnym i katastrofalnym wy- 
miarom podatku dochodowego. 

Gromkim głosem domaga się kupiectwo bezzwłocz- 
nego przeprowadzenia dochodzeń ze strony władz cen- 
tralnych dla stwierdzenia powodów tegorocznych nad- 
miernych opodatkowań i zarządzenia tymczasowego 
wstrzymania egzekucji do czasu ostatecznego rozpa- 
trzenia tej kwestji zarówno przez przełożone władze 
skarbowe jakoteż komisje rekursowe. 


Czy nowy projekt ustawy o podatku przemysłowym 
jest dla kupiectwa korzystny ? 


W ostatnich dniach Min. Skarbu przesłało wszyst- 
kim Izbom Przemysłowo Handlowym i innym przed- 
stawicielstwom ster gospodarczych projekt zmiany- nie- 
których przepisów obowiązującej ustawy o p. podatku 
przemysłowym. 


Projekt ten zawiera szereg zasadniczych zmian, jed- 
nakże nie zadawalnia długoletnich i uzasadnionych po- 
stulatów podatników. — Sfery te bowiem spodziewać 
się mogły, że Rząd, opierając się na odnośnych zamie- 
rzeniach reformy, zapowiadanej jeszcze przez Ministra 
Czechowicza, przedłoży projekt, któryby w znacznie 
wyższym stopniu uwzględnił wymogi sfer zaintereso- 
wanych, zwłaszcza wobec tylekroć stwierdzonego i udo- 
wodnionego faktu dewastacji, jaką podatek obrotowy 
wyrządził ogólnej gospodarce krajowej i indywidualnej. 


Tymczasem obecny projekt w szeregu wypadków 
wprowadza raczej zaostrzenie, utrudnienie a więc gor- 
szą sytuację aniżeli ta, w jakiej dotychczas podatnicy 
się znajdywali. — Poszczególne przepisy ustalają bo- 
wiem na niekorzyść podatnika szereg kwestyj, które da- 
wniej sporne lub nieistniejące, zostały przez judykaturę 
N. T. A. na korzyść podatnika interpretowane i roz- 
strzygnięte. 


Że tylko wspomnimy: 1) o określeniu hurtu 2) o ode- 
braniu korzyści 2% stawki przedsiębiorstwom skupu i 
dostaw, nie prowadzącym prow. ksiąg handlowych, 3) 
o „samoistności przedsiębiorstw handlowych, 4) o o- 
kreśleniu przedsiębiorstw komisowych i ajenturowych, 
5) o terminie przedawnienia odpowiedzialności za nie- 
nabycie wzgl. nabycie niewłaściwego świadectwa przem, 
6) o określeniu warunków dla VIII. kat. przemysłowej, 
wzgl. nawet wprowadza zaostrzenia, których dawniej- 
sza ustawa wogóle nie znała, jak: przepis o zabezpie- 
czeniu podatku na przedsiębiorstwach likwidujących się, 
podatek wyrównawczy, itd. — Wprowadza . natomiast 
poważną ulgę w postaci ⁄ %-owei stawki podatkowej 
od hurtu, prowadzącego prawidłowe księgi z terminem 
początkowych ważności 1. kwietnia 1930 wzgl. zniżonej 
stawki do 1% od transakcji wszystkich innych przed- 
siębiorstw z ważnością od 1. kwietnia 1931. 


Niewątpliwie ulgowa stawka podatkowa — wprowa- 
dzona jednak bezzwłocznie w życie dla wszelkich ka- 
tegorji handlu — byłaby wielkiem dla niego odciąże- 
niem i ulgą. — Wobec jednak dotychczasowej techniki 
wymiarowej w stosunku do przedsiębiorstw nie mogą- 
cych wykazać wysokości obrotów: swych prawidłowemi 
księgami, ulga ta okazuje się wysoce problematyczną. 

Zachodzi bowiem obawa, że władze wymiarowe nadal 
dowolnie i bez konkretnych podstaw obroty ustalać bę- 
dą i to w znacznie wyższych sumach aniżeli dotychczas, 
tak, że nie ma obecnie żadnej gwarancji, czy efekt koń- 
cowy nie okaże się taksamo wysoki, — o ile nawet nie 
wyższy, — aniżeli za rok ubiegły. 

Zamiast bowiem np. 2% od 100.000 może się zdarzyć, 
że ustali się obrót na 1% od 200.000, a więc „nie kijem ` 
lecz pałką*. — Jak długo podatnik nie ma pewności 
wzgl. jak długo ustawa nie będzie zawierała ścisłych 
i dokładnych przepisów, ograniczających dotychczaso- 
wą samowolę przy ustaleniach wymiarowych, tak długo 
wszelkie zniżki stawek — jakkolwiek tęsknie wycze- 
kiwane — będą życiowo nierealne, gdyż nie przyniosą 
faktycznej ulgi. 

Ta luka w ustawie musi więc być koniecznie wypeł- 
nioną, jeśli projekt ma zmierzać do rzeczywistej ulgi. 

Argumenty projektodawcy, wykazujące rzekomą słu- 
szność faworyzowania hurtowników przez stosowanie 
do nich ulgowych stawek już przy najbliższej kampanii 
wymiarowej, wydają nam się bardzo abstrakcyjne i nie- 
oparte na życiowem podłożu. 

Wiadomo bowiem, że nietylko hurtownicy znajduią 
się w ciężkiem położeniu materjalnem, tak, że zachodzi 
konieczność jaknajrychlejszego ulżenia przedewszysi- 
kiem im, lecz — i z całą stanowczością to twierdzimy-— 
w znacznie wyższym jeszcze stopniu cierpią pod obu- 
chem wysokich stawek podatkowych średnie i drobńe 
przedsiębiorstwa, dla których każdy miesiąc ulgi de- 
cyduje o ich dalszem istnieniu wzgl. o zagładzie gos- 
cudarczej. | | 

Tasama przyczyna, która. spowodowała stosowanie 
ulgi dla hurtu już od 1. kwietnia 1930 istnieje także w 
odniesieniu do handlu detalicznego i drobnego. 
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Błędnem jest i na iluzorycznych cyfrach oparte twier 
dzenie, iż Skarb Państwa na skutek ulgowych stawek 
poniesie efektywną stratę kilkudziesięciu miljonów. 

Twierdzimy bowiem z całą stanowczością, że sfery 
gospodarcze, zachęcone ulgową stawką, w większym 
niż dotychczas stopniu, będą księgi handlowe zakładały 
wzgl. prawdziwe zcznania o obrocie zapodawały tak, 
że w efekcie uchwyconym zostanie znacznie wyższy 
obrót ogólny a tensamem i wpływy podatkowe. 

Ogólnym więc postulatem sier gospodarczych odno- 
Śnie do art. 1. projektu ustawy jest, aby zarówno handel 
hurtowy jakoteż i szczególnie drobny i detaliczny ko- 
rzystały z ulgowych stawek już od 1. kwietnia 1930 r. 

Postanowienia projektowanego przepisu o 14 %-owej 
stawce podatkowej nie obejmują skupu zawodowego i 
samoistnych przedsiębiorstw wykonywania dostaw. — 
Te dwa działy znalazłyby się więc w gorszem położe- 
niu niż dotychczas, gdyż dotąd korzystały one na pod- 
stawie art. 7. p. b. z 32%-wej stawki bez obowiązku 
prowadzenia ksiąg prawidłowych, — Nie ma więc żad- 
nego powodu, aby i na przyszłość to słuszne, względam? 
gospodarczemi podyktowane udogodnienie, miało im zo- 
stać odebrane. 

Odnośnie do „prawidłowych ksiąg handlowych“, prak” 
tyka dotychczasowa okazała, że „prawidłowość ta jest 
terminem bardzo elastycznym, w 99% zależnym od sa- 
modzielnego zakwalifikowania lustratora urzędowego. 
Jakkolwiek niema przepisu ustawy, któryby upoważniał 
buchalterów urzędowych do wydania oceny prawidło- 
wości ksiąg, a istnieją jedynie przepisy, uprawniające 
ich do samego stwierdzenia stanu i jakości lustrowa- 
nych ksiąg, to z doświadczenia wiemy, że jednostronne 
zakwalifikowanie przez lustratora ksiąg za prawidło- 
we lub nieprawidłowe bywa decydujące. — Prawdą jest 
Ze art. 76. ustawy obowiązującej uprawniał jedynie Ko- 
misję Szacunkową do wydania opinii w tym kierunku, 
jednak Komisje te z prawa tego nie korzystały, opie- 
rając się na decyzji lustratora, gdyż obawiały się z nim 
polemizować, wychodząc z założenia, że buchalter za- 
wodowy lepiej się na tem zna. 


To było też przyczyną niechęci szerszych ster do 
prowadzenia ksiąg handlowych, gdyż doświadczenie wy 
kazało, że cały szereg ksiąg został przez lustratorów 
z błahych, formalnych przyczyn żakwestjonowany, ko- 
szta prowadzenia buchalterji daremne, a wymiar usku- 
teczniany bywał bez uwzględnienia księgowości. 

Aby więc zachęcić podatników do prowadzenia ksiąg 
handlowych a temsamem ułatwić władzy wymiarowej 
ujęcie całego i rzeczywistego obrotu, należałoby skre- 
Ślić z projektu słowa „prawidłowe ksiegi“ a w ich miej- 
sce wstawić „wiarygodne księgi“. — W tym bowiem 
wypadku nie zda się Komisja Szacunkowa na opinię 
buchaltera urzędowego, lecz na podstawie jego stwier- 
dzeń wypowie się o wiarygdności. 

Komis: Już dotychczasowa ustawa podatkowa zawie- 
rała określenie tego działu handlu, pozostające w sprze- 
czności z praktyką życiową j określeniem ustawodaw- 
stwa cywilnego i handlowego. — Wbrew bowiem ogól- 
nie przyjętemu zwyczajowi i konieczności życiowej za- 
braniała komisantowi pobierania innych wynagrodzeń 
prócz prowizji. — Prócz tego rozszerzając samowolnie 
przepis ustawy nałożyło rozporządzenie wykonawcze o- 
bowiązek udowodnienia prowizji prawidłowo prowadzo- 


" 
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nemi księgami handlowemi, przyczem interpretacja u- 
rzędowa kładzie obowiązek prowadzenia tych ksiąg na 
komisanta. 

Obydwa te niepotrzebne utrudnienia uniemożliwiają 
wprost handel komisowy. Wynagrodzenie prowizyjne jest 
bowiem normalnie tak niskie, że żaden kupiec nie pod- 
jąłby się trudów i odpowiedzialności, połączonych z ko- 
misową sprzedażą. Właściwym zaś jego wynagrodze- 
niem jest różnica między ceną żądaną przez komitenta 
a osiągniętą przez komisanta. — Uniemożliwienie więc 
ze względów podatkowych tej: praktyki od dawien daw- 
na i ca całym świecie stosowanej, podetnie niewątpliwie 
ten dział handlu. — Jeżeli już ustawodawca koniecznie 
domaga się wykazania wysokości wynagrodzenia ko- 
misanta zapomocą ksiąg handlowych, to niechby już do- 
wód ten mógł być przeprowadzony nie tylko na pod- 
stawie ksiąg wyłącznie komisanta lecz także komitenta 
wzgl. w jakikolwiek inny wiarygodny sposób. — Cel 
tej kontroli zostałby bowiem w tym wypadku bezwąt- 


pienia osiągnięty, gdyż normalnie komitentem jest po- 


ważniejsze przedsiębiorstwo, : które może sobie ewent. 
pozwolić na koszta prowadzenia ksiąg handlowych, pod . 
czas gdy komisant normalnie ani takimi środkami ma- 
terjalnemi ani odpowiednimi dochodami nie dysponuje. 

Wydaje się nam więc słuszną i konieczną korektura 
art. 2. projektu w tym kierunku, aby skreślono krępujące 
przepisy o formach zarobku i umożliwiono komisan- 
towi udowodnienie wysokości prowizji nie koniecznie 
zapomocą własnych ksiąg handlowych lecz także na 
podstawie ksiąg komitenta wzgl. na przeprowadzenie do 
wodu w inny wiarygodny sposób. 


O przedsiębiorstwach pośrednictwa handlowego pi- 
szemy w innem miejscu wzgl. będziemy jeszcze mieli 
sposobność omówienia szkodliwości przewidzianych w 
projekcie zarządzeń, nakładających na przedstawicieli 
firm zagranicznych obowiązek płacenia podatku od ca- 
łego obrotu odmiennie aniżeli dotychczas (przy pewnych 
tylko ograniczeniach) od sumy prowizji. Tu jednak pra- 
gniemy zaznaczyć, że na wypadek utrzymania się ta- 
kiego przepisu znikną z horyzontu wszyscy polscy ajen- 
ci handlowi, gdyż wobec znikomej prowizji nie będą 
w stanie opłacać podatku kiłkakroć przekraczającego 
ich wynagrodzenia. Zagraniczny zaś eksporter będzie 
ich omijał, gdyż taniej i prąktycznieji mu wypadnie wy- 
syłanie do Polski swoich urzędników wzgl. komiwoja- 
żerów, którzy na mocy traktatów handlowych są wolni 
od wszelkich podatków, a temsamem taki kupiec za- 
graniczny oszczędzi sobie cały podatek obrotowy, któ- 
ryby ewent. do swej prowizji doliczył polski pośrednik 
handlowy. | 

Takie pozbawienie dochodów i chleba tysięcznych 
rzesz pośredników handlowych na korzyść przedsię- 
biorstw zagranicznych wzgl. ich funkcjonarjuszy nie mo” 
że chyba leżeć w intencji ustawodawcy, (h). 


Ciąg dalszy nastąpi. 


Acdministracię domów 
obejmie zdolny administrator, 
bezwzględnie uczciwy, 
cjach. 

informacje i zgłoszenia pod „Adminietrator* w admi- 


realności, 
referen- 


b. właściciel 
o pierwszorzędnych 


_nistnacji „Przeglądu Kupieckiego". 
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Kto ma prawo do firmy handlowej? 


Pomiędzy tem, co w życiu potocznem nazywa się fir- 
mą a tem, co obowiązujące w b. zaborze austrjackim usta- 
wodawstwo uważa za firmę, istnieją znaczne różnice. 
Nieznajomość tych różnic pociąga za sobą niejednokro- 
tnie różne szkodliwe skutki, wobec czego wskazaną jest 
rzeczą wyjaśnić, co prawo uważa za firmę, komu prawo 
do firmy przyznaje i co o brzmieniu firmy przepisuje. 

Podkreślić należy przedewszystkiem, że prawo do 
firmy, korzystającej z ochrony prawnej, przysługuje je- 
dynie kupcom rejestrowanym, nie przysługuje natomiast 
kupcom drobnym (wyłączonym od wpisu do rejestru), 
tak, iż nazwisko, pod którem ci kupcy drobni prowadzą 
handel, nie jest w znaczeniu ustawowem firmą. Z uwagi 
na to zaznaczyć tu należy, że według rozp. Prez. Rze- 
czyposp. z 22. 9. 1927 wpisani mogą być do rejestru 
handlowego tylko kupcy, którzy: I 

a) są obowiązani: do składania sprawozdań publicz 
nych, albo 

b) prowadzą przedsiębiorstwa handlowe kategorii I. 
i M]. z wyjątkiem jednak tych przedsiębiorstw, które na- 
leżą do kategorii H. tylko z powodu sprzedaży towarów 
„wytworniejszej produkcji“, lub z powodu wyszynku 
alkoholu, albo 

c) prowadzą przedsiębiorstwa przemysłowe kategorii 
l do V, 

Inne przedsiębiorstwa z wyiątkiem wyżej wymienio- 
nych, nie mogą uzyskać wpisu do rejestru handlowego 
a temsamem nie mają prawa do firmy, (oczywiście jed- 
nak zachowują to prawo kupcy, którzy już poprzednio 
wpisani byli do rejestru handlowego). 


Z zasady tej wynika, że kupcy wyłączeni od wpisu - 


winni przy oznaczaniu swego przedsiębiorstwa posługi- 
wać się swem imieniem i nazwiskiem, jak to zresztą wy- 
raźnie nakazuje ustawa przemysłowa w art. 33. Nie sto- 
sują się do nich również niżej przytoczone przepisy pra 
wne o firmie. W razie Śmierci właściciela takiego przed- 
siębiorstwa następca nie może nadal używać dotychcza- 
sowej „firmy“. 

Zasadniczo kupiec rejestrowany używać może jako 
firmę jedynie własnego nazwiska, o ile prowadzi handel 
sam lub ze spólnikiem niejawnym. Na imię natomiast 
ustawa nie kładzie nacisku, tak, iż kupiec może używać 
w firmie imienia swego w zmienionej formie lub skró- 
conego a nawet może używać imienia całkiem innego. 
Nie wolno mu przydawać do firmy dodatku wskazują- 
cego spółkę, wolno jednak przydawać inne dodatki, o- 
kreślające bliżej osobę lub przedsiębiorstwo (np. „syn“ 
lub t. p.). Jeżeli ktoś nabywa w drodze spadku lub kup- 
na .przedsiębiorstwo z firmą, to wolno mu zatrzymać 
dotychczasową firmę. Podobnie, gdy kupiec przyjmuje 
do swego handlu jawnego spólnika, może używać bez 
zmiany swej dotychczasowej firmy. 


Jeżeli natomiast dwóch lub więcej kupców zawiera, 
jawną spółkę handlową, w takim razie w firmie mieścić 
się musi nazwisko przynajmniej jednego spólnika z do- 
datkiem, wskazującym na istnienie spółki. Zaznaczyć 
tu jednak należy, że jawna spółka handlowa powstać 
może tylko wtedy, gdy przedsiębiorstwo handlowe 
przez spółkę prowadzone posiada warunki konieczne do 
uzyskania wpisu do rejestru handlowego, o których wy- 
żej była mowa. 

Jeżeli, natomiast przedsiębiorstwo warunków tych nie 
posiada, to spółka ta nie jest jawną spółką handlową 
w rozumieniu ustawy i podlega tylko przepisom prawa 
cywilnego iako cywilna spółka zarobkowa. Przedsię- 
biorstwo takie nie może zatem używać firmy złożonei 
jedynie z nazwiska jednego spólnika z dodatkiem i „spól 
ka“, lecz winno być oznaczone imionami i nazwiskami 
spólników. Szczególnie na tym punkcie praktyka często 
jest sprzeczna z przepisami prawnemi, niejednokrotnie 
bowiem takie spółki cywilne posługują się „firmami, 
które wywołują u osób trzecich mniemanie, że są to 
spółki handlowe, co nieraz powoduje szkodliwe skutki 
prawne dla tych osób trzecich. 


Firma powinna być zgłoszona w sądzie i wpisana do 
rejestru handlowego i to zarówno w miejscu głównego 
zakładu, jak i w miejscu, gdzie znajduje się filja. Należy 
również do sądu zgłosić zmianę oraz wykreślenie firmy, 
jak również zmianę iei posiadaczy, przyczem sąd za- 
żąda odpowiedniego ogłoszenia publicznego i wpis do re- 
jestru. Dopilnowanie tego obowiązku posiada doniosłe ` 
znaczenie prawne, gdyż w przeciwnym razie na fakty 
te powoływać się można wobec osób trzecich tylko o 
tyle, o ile się udowodni, że osoba ta o faktach tych 
wiedziała. 

Firma korzysta z ochrony prawnej, daje bowiem ku- 
pcowi wyłączne prawo do jej używania. Wobec tego 
każda nowopowstająca firma musi różnić się wybitnie 
od wszelkich firm istniejących w tem samem miejscu. 
Jeśli więc kupiec ma takie same imię i nazwisko, to 
w firmie musi zamieścić dodatek, odróżniający ją wy- 
raźnie od firmy już wpisanej do rejestru, Analogiczny 
przepis zawiera ustawa o zwalczaniu nieuczciwej kon- 
kurencji a mianowicie, że oznaczenie przedsiębiorstwa 
nie może być takie, aby wprowadzało w błąd odbior- 
ców co do tożsamości z innem przedsiębiorstwem kon- 
kurencyjnem, gdziekolwiekby się ono znajdywało. Sąd 
może na wniosek pokrzywdzonego nakazać umieszcze- 
nie odpowiednich dodatków, usuwających obawę wpro- 
wadzenia w błąd odbiorców. 

W obrocie handlowym firma zastępuje zupełnie naz- 
wisko kupca, może zatem on pod tą firmą się zobo- 
wiązywać jak i nabywać prawa, może skarżyć i być 
skarżonym. Nie może natomiast kupiec pojedynczy pod 
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Damskie, męskie, dziecięce we wszystkich rodzajach 
R. BROSS, Kraków, Florjańska 44 


Sprzedaż hurtowa. 
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firmą handlową nabywać nieruchomości ani prawa za- 
stawu, chyba, że firma ta identyczna jest z jego imie- 
niem i nazwiskiem. 

Wspomnieć należy wkońcu o przepisach ustawy prze- 
mysłowej, odnoszących się do zewnętrznego oznacze- 
nia przedsiębiorstwa przemysłowego. Otóż w oznacze- 
niu tem należy uwidocznić dokładnie j czytelnie imię 
'i nazwisko oraz rodzaj prowadzonego przemysłu i to 
w ten sposób, by nie mogło być wątpliwości, czy cho- 
dzi o przemysł wytwórczy, handlowy lub usługowy. Zna 
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czy to, że już z tego zewnętrznego oznaczenia musi wy- 
nikać, czy w danem przedsiębiorstwie tylko się sprze- 
daje, czy też wytwarza towary, lub tp. Jeżeli przed- 
siębiorcy przysługuje prawo do firmy, jak o tem wyżej 
była mowa, to w tem zewnętrznem oznaczeniu może 
być podana ta firma zamiast imienia i nazwiska. W in- 
nych natomiast wypadkach zastąpienie imienia i naz- 
wiska „firma“, do której się niema prawa, nie jest do- 
puszczalne. Na okoliczność tę zwrócić należy również 
uwagę przy zgłoszeniu o kartę przemysłową względnie 
o koncesję. Zaznaczyć należy, że przekroczenie po- 
wyższych przepisów naraża kupca na karę ze strony 
władzy przemysłowej. Adw. Dr. B. Seiden. 


Wszystko dla obcych — nic dla siebie. 


Czy nie nadszedł czas, aby kupiec uczynił coś wreszcie dla swych najbliższych. 


Troska o jutro i staranie o przyszłość leżą w naturze 
i instynkcie nietylko człowieka, obdarzonego rozumem i 
rozwagą, lecz także prawie wszystkich stworzeń żyją- 
cych na świecie. I one nie żyją li tylko teraźniejszością, 
lecz odkładają sobie żywność na czas późniejszy, dla 
zabezpieczenia się na czas, kiedy środków spożywczych 
będzie mało lub będą trudne do zdobycia. 


Dla człowieka troska o dziś i jutro nie jest czynem 
instynktywnym lecz wynikiem rozwagi i wyrachowania 
w łączności z miłością względem swoich najbliższych. 
Człowiek całe swoje doświadczenie życiowe, wykształ- 
cenie i umiejętności, wrodzoną i nabytą inteligencję, zu- 
Żywa dla zabezpieczenia sobie i swojej rodzinie nietylko 
dobrobytu doczesnego ale także — i w niemniejszej mie- 
rze — zabezpieczenia przyszłości. 


Dla niektórych odłamów społeczeństwa ludzkiego, dla 
robotników, urzędników itp. Państwo jako takie i spo- 
łeczeństwo stworzyły możliwości zabezpieczenia ich na 
wypadek śmierci lub choroby. Ubezpieczenia socjalne, 
stworzone przez całe społeczeństwo dla pewnych jego 
odłamów zapobiegają nędzy jednostek i są wyrazem tros 
ki o przyszłość. x 


Stan kupiecki jest prawie jedynym, o który nikt się nie 


troszczy. Nie uczyniło tego Państwo ani społeczeństwo, 
o przyszłości ani o starości kupca nie myślą organizacje 
zawodowe, ale co gorsze, także on sam, nie stwarza nic 
dla siebie. Kupiec, który ponad własny stan majątkowy 
przyczynia się do utrzymania instytucji, które zabezpie 
czają byt i przyszłość robotnika lub swego. współpraco- 
wnika, ten sam kupiec nie stwarza nic stałego, coby za- 
bezpieczało jego własną starość, coby go zabezpieczało 
przed nędzą z powodu choroby a jego najbliższych 

przed biedą z powodu przedwczesnej Śmierci swego Zy- 
wiciela. Jednostki stanu kupieckiego, które samodzielnie 
zabezpieczyły swoją i swojej rodziny przyszłość są wy- 
iątkami, nie zmieniającymi reguły, że ogół kupiectwa 


całe życie swoje zużywa na to, aby podołać li tylko 
swoim codziennym obowiązkom. Ogół kupiectwa, który 
całe swoje doświadczenie i nabyte umiejętności zużywa 
na to, aby spełnić swoje zobowiązania płatnicze i znaj- 
duje się w ciągłej rozterce z władzami podatkowymi, 
poprostu nie pamięta wcale o zbliżającej się starości i jej 
skutkach. 10-10 t ESE 


Z tego miejsca jednak przypomnieć się musi kupiec- 
twu, że nie śmie żyć li tylko dniem dzisiejszym. Panu- 
jące w stanie kupieckim stosunki są tego rodzaju, że 
nietylko o dziś, ale i o jutro troszczyć się należy. Cóż 
warta nasza praca, jeżeli nie potrafi nam zabezpieczyć 
spokojnej starości. 

Ogół kupiectwa powinien sobie uzmysłowić, ile nie- 
bezpieczeństw w codziennem życiu czyha na jego egzy- 
stencję. Nieszczęśliwe wypadki, kradzieże i włamanie ła- 
mią codziennie egzystencje jednostek kupieckich. Kupiec, 
zapominając o przyszłości, powinien pamiętać o zapo- 


bieganiu wszelkim nieszczęściom zdolnym go wykoleić 


na reszte życia. Nie zdaje sobie ogół kupiectwa sprawy 
z tego, jak małymi ofiarami można zapobiec tego ro- 
dzaju wypadkom i jak niewiele potrzeba na to, aby od- 
dalić od siebie niespokojne myśli o niepewnym losie 
swoim i swych najbliższych na wypadek nieszczęśliwego 
zdarzenia. Gdyby kupiec przynajmniej tyle dla swego 
zabezpieczenia wydawał, ile zmuszonym jest wydawać 
na zabezpieczenie ludzi, których on zatrudnia i utrzy- 
muje, to bardzo wiele by dokonał dla dobra swoich naj- 
bliższych. 

W tej intencji Krakowskie Stowarzyszenie Kupców łą- 
cznie ze Związkiem Stowarzyszeń Kupieckich Zachod- 
niej Małopolski wziąwszy pod rozwagę ciężkie i inepew 
ne położenie zrzeszonych kupców zdecydowały się przy- 

stąpić do naprawy obecnego nader smutnego stanu 
rzeczy. Upadek jednostki kupieckiej odbija się ujemnie 
na interesach ogółu kupiectwa i dlatego kwestja zabez- 
pieczenia kupiectwa przed nieszczęściami staje się spra- 

wą ogółu kupiectwa. 


Po dłuższych rokowaniach z PEAT EER ubezpie- 
czeń życiowych „Feniks“ jak również z towarzystwem u- 
bezpieczeń od elementarnych wypadków „Port“ zawar- 
to umowę, przyznającą zrzeszonym kupcom poważne 
udogodnienia i korzyści. Pożądanem jest, aby kupcy w 
jaknajwiększej mierze korzystali z możliwości ubezpie- 
czania się i aby egzystencja ich, możność zarobkowania 
dla swego i najbliższych dobra, stała się niezawisłą od 
nieprzewidzianych wypadków i nieszczęść, tak częstych. 
niestety w obecnych czasach. 

Formy i możliwości różnych ubezpieczeń omówimy w 
osobnym artykule. NZ 


KUPCY! Z powodu zupełnego zwinięcia 
interesu sprzedam tanio następujące artykuły; 


Zabawki, — Towary galateryjne oraz 

Galanterje skórzaną — Insrumenta 

muzyczne — Przybory do podroży 
Towary optyczne ° ` 


Rzadka sposobność, korzystajcie póki zapas 
starczy. 


Bazar-Amerykański J. Scheuer 
KRAKÓW, ULICA GRODZKA 59 


Walne Zebranie Rady Federacji Zrzeszeń 
Przedstawicieli Handlowych. 


Dnia 2 bm, odbył się w Warszawie zjazd delegatów 
Federacji Zrzeszeń Przedstawicieli handlowych z Kra- 
kowa, Lwowa, Łodzi, Tomaszowa, Wilna i Warszawy. 
Obrady zjazdu poświęcone były rozważeniu całego sze- 
regu zagadnień, dotyczących bytu i rozwoju przedsta- 
wicieli handlowych w Polsce i toczyły się pod prze- 
wodnictwem radcy Z. Gottlieba z Krakowa i inż. Girossa 
z Łodzi. Na czoło tych zagadnień wysunęły się sprawy 
podatkowe, które stały. się szczególnie aktualne wobec 
projektu Min, Skarbu o nowelizacji podatku obrotowego. 
Wspomniany projekt nietylko nie przewiduje żadnych 
ulg dla komisantów i przedstawicieli handlowych, ale 
znacznie pogarsza stan dotychczasowy, usuwając zu- 
pełnie z życia gospodarczego Polski przedstawicieli han- 
dlowych domów zagranicznych. Obostrzenie to spowo- 
dowane zostało panującemi w Min. Skarbu tendencjami, 
zmierzającymi do zmn'ejszenia importu przyczem nie 
uwzględniono tego, że stopień importu zależny jest wy- 
łącznie od czynników natury gospodarczej i import go- 
spodarczo uzasadniony odbywać się będzie zawsze i 
jest w pewnej mierze konieczny, o ile nie ma się stać 
mrzonką dążenie do wzmożenia eksportu z Polski. Za- 
rządzenia, których wprowadzenie zamierzone jest w pro 
jekcie nowelizacji podatku obrotowego, wytrącają po- 
wyższej grupie przedstawicieli handlowych możność za- 
robkowania i pozbawiają dotychczasowych warsztatów 
pracy. Okoliczność ta nabiera szczególniejszej wagi wo 
bec zapowiadanego zawarcia traktatu handlowego z Niem 
cami, którzy niewątpliwie wyzyskają nowy stan rzeczy 
dla intenzywnego opracowania rynku polskiego. Nie mo- 
gąc w tym celu z uwagi na polskie przepisy podatkowe 
zatrudniać obywateli polskich, będą masowo przysyłali 
swoich wojażerów. Wszelkie więc ewent. korzyści z nie- 
zbędnego pośrednictwa, staną się udziałem cudzoziem- 
ców, nie ponoszących na rzecz Państwa Polskiego żad- 
nych ciężarów, równocześnie zaś przedstawiciel han- 
dlowy, obywatel polski, przestanie być płatnikiem po- 
datków wobec utracenia źródła przychodu, Poruszono 
również konieczność zmniejszenia stawki podatku obro- 
towego od prowizji do 2% i zróżniczkowania Świadectw 
przemysłowych, albowiem rozpiętość pomiędzy cenami 
świadectwa II. b. kategorji i Il. kat. handl. jest zbyt 
duża. 


Dalszym przedmiotem obrad była niezmiernie aktu- 
alna sprawa wprowadzenia w Polsce jednolitej ustawy, 
regulującej stosunki prawne przedstawicieli handlowych. 
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RUTYNOWANY 


BUCHALTER-BILANSISTA 


i korespondent polsko-niemiecki z wykształceniem 
prawniczem obejmie organizację i rewizję buchal- 
terji, uporządkowanie zaniedbanej księgowości, spo 
rządzanie bilansów jak i korespondencję pol.-niem. 
po 1—2 godzin dziennie. Świadectwa pierwszo- 
rzędne. 

Informacje i zgłoszenia pod „Rutyna” w Admi- 
nistracji „Przeglądu Kupieckiego“. 


Projekt tej ustawy znajduje się w aktach Komisji Ko- 
dyfikacyjnej, a uregulowaniem odnośnych stosunków zą” 
interesowani są nietylko przedstawiciele handlowi, ale i 
szersze stery gospodarcze w Polsce i zagranicą, 

Ponadto omawiano sprawy organizacji zawodowej, 
której zadaniem jest wytworzyć celowe formy ubezpie- 
czenia przedstawiciela handlowego na wypadek śŚmier- 
ci, choroby, inwalidztwa oraz na starość. Organizacja 
powinna również wywalczyć takie stosunki prawne, któ- 
reby zapewniały spadkobiercom zmarłego przedstawi- 
ciela handlowego możność korzystania z zastępstw ja- 
kie posiadał, jego zaś samego zabezpieczały przed skut- 
kami nieuzasadnionego wypowiedzenia zastępstwa. 

Zwrócono również uwagę na konieczność naśladowa- 
nia przez przedstawicieli handlowych dodatnich przeja- 
wów kartelizacji. przez wprowadzenie porozumień, zmie” 
rzających do usunięcia szkodliwej konkurencii w dzie- 


*dzinie pośrednictwa handlowego. 


Ważnym punktem obrad była sprawa rozwoju eks- 
portu polskiego, w którym przedstawiciele handlowi mo” 
ga i powinni odegrać wielka- rolę. Po wyczerpaniu 
obrad odbyło sie konstytuujące posiedzenie Zarządu Fe- 
deracii. na którem prezesem został wybranv p. sędzia 
Friede z Warszawy. zaś wiceprezesami pp. radca Gottlieb 
z Krakowa i radca inż. Gross z Łodzi. 


— 


CHALWA juz nadeszla 


eneralne przedstawicielstwo na Malopolsk 
p ç 


i Śląsk: 


„ALLIANCE' KRAKÓW 


Biuro i sprzedaż hurtowna. 


Rynek główny 33, tel. 2606 


Sprzedaż detal. Szewska 11, tel. 2606 


> Wieksze obroty handlowe, 
p stale dochody mieć będzie każdy 


B kupiec, inserujący w „Przeglądzie Kupieckim". 
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Nowe utrudnienie transportowe 


Zamierzone przeniesienie poza obreb miasta biura 
| kolejowego. 


Od kilku dni krążą po Krakowie niepokojące wieści 
o zamiarze krak. Dyrekcji Kolei przeniesienia biur t. zw. 
„eilgutowych' dla przesyłek pośpiesznych, drobnico- 
wych, mieszczących się przy ul. Pawiej na ul. Kamienną 
ti. na Dworzec Towarowy. 

Zarządzenie takie, przenoszące te biura poza centrum 
miasta byłoby niezmiernem utrudnieniem dla kupiectwa, 
korzystającego z obecnego dogodnego położenia biur w 
centrum miasta, którato okoliczność wpływa też wyso- 
ce na liczną frekwencję. — Odebranie miastu tego udo- 
godnienia, wpłynęłoby niechybnie na zmniejszenie ilości 
przesyłek pospiesznych-drobnicowych i ujemnie odbiło- 
by się na interesach gospodarczych zainteresowanych 
oraz Kolei. 

Jak się dowiadujemy, sfery hoaria, zaniepoko- 
ione krażącemi wieściami, zamierzają za pośrednictwem 
Izby Przemysłowo Handlowej wdrożyć kroki celem u- 
chylenia tego utrudniającego egzystencję kupiectwu za- 
rzadzenia. 

Jest ono tem niesłuszniejsze, iż we wszystkich mias- 
tach Europy a także i w Warszawie znajdują się w cen- 
trum miast „miejskie biura dla odbioru drobnicy, dla 
ułatwienia nadawania i obejmowania przesyłek drobni- 
cowych. — Niema zaś żadnego powodu, aby naszemu 
miastu odebrano to udogodnienie, z którego przez tyle 


lat korzystało. 
KRONIKA. 


Traktat polsko-niemiecki ma być zawarty już w naj- 
bliższych dniach. 


O obecnem stadium rokowań handlowych polsko-nie- 
mieckich koła rządowe niemieckie twierdzą, że“ roko- 
wania te maja przebieg normalny i że jeżeli nie zajdzie 
jakaś nadzwvczajna niespodziewana przeszkoda, trak- 
tat powinien być zawarty już w najbliższych 10 dniach. 


Zastepca poszukiwany. 


Czeska fabrvka instrumentów muzycznych poszukuje 
zdolnego i solidnego zastępcy. 

Zgłoszenia pod Ci. 6654/29/D. do administracji „Prze- 
'glądu Kupieckiego*. 


W interesie naszego eksportu. 


Firma holenderska nawiąże kontakt z fabrykantami 
drewnianych ram do obrazów w wiekszych ilościach. 

Firmy tureckie poszukują dla Bliskiego Wschodu wv- 
robów tckstylnych, szkła wszelkiego rodzaju, farb i la- 
kierów oraz wytworów naftowych, Posiadają bardzo p3- 
ważne referencie bankowe. 

Dla fndyi Brvytvjskich poszukiwane są: 
wnicze j galanteria żelazna, tarby i 
kolejowe. 

Informacyj w powyższych wypadkach mdzietaja bez- 
interesownie Targi Wschodnie we Lwowie. 


wyroby nożo- 
lakiery, podkłady 


Targi Miedzynarodowe w Mediolanie. 
Podobnie jak w latach ubiegłych, odbędą sie również 
w roku 1930 Miedzynarodowe Targi w Mediolanie (Mi- 
lano) w czasie od 12—27 kwietnia 1930. 


44-45 
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EPOKOWY KOŁNIERZ 
„WIKTORIA” 


| Dotąd w powszechnem użyciu były kołnierzyki 
albo płócienne, albo kauczukowe. Pierwsze mają 
tę wadę, że się szybko brukają i trzeba je często 

w lecie nawet codziennie zmieniać, drugie wpraw- 
dzie się noszą dłużej, ale psują się szybko, są 

niehigjeniczne a nawet dla zdrowia niebezpieczne. 

Kołnierz płócienny, który można nosić szereg 

miesięcy bez zmiany a więc bez prania jest 

w powszechnem już użyciu zagranicą. 

U nas w Polsce dopiero się go wprowadza. 

Takim kołnierzem jest kołnierz „WIKTORIA“. 

Jakie są zalety tego kołnierza? 

Kołnierz płócienny „Wiktoria“ nie różni się 
niczem od zwykłego kołnierza płóciennego do 
prania, przewyższa go natomiast zewnętrznym wy- 
glądem a więc jest Śśnieżno białego koloru, nie 
żółknie nigdy, nie łamie się, nie jest lakiero- 
wany lecz usztywniony specjalnym środkiem, 

| który jest tajemnica wynalazcy. 

Najważniejszą jego zaletą jest nieprzyjmowanie 
brudu. Taki więc kołnierz można nosić kilka 
miesięcy. W razie potrzeby można go odświeżyć 

samemu przez lekkie natarcie mokrą szmatką. 

Kołnierz ten ma wielkie znaczenie ze względów 

oszczędnościowych, bo wystarczy jeden od 1/2 

do 1 roku. 

PT. Kupcom z siedzibą w miastach powiatowych, 

oddam wyłączną sprzedaż na miasto i powiat. 


Wyłączna sprzedaż na całą Polskę u firmy: 


JAN CYGANEK 
KATOWICE, ulica Kościuszki L. 14 
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Przemysłowcy: kitórzy zamierzają eksponować wła- 
sne wyroby na tych Targach, mogą się już obecnie 
zwrócić do Dyrekcji Międzyrarodowych Targów! w 
Mediolanie o odnośne imformacje i objaśnienia. 


al (M 


„BUCHALTER POLSKI* — miesięcznik, organ Pol- 
skiego Związku Buchalterów-Rzeczoznawców i Bilansi- 
stów, wyszedł z druku N. 10/20 za m. październik r. b. 
Na treść zeszytu składają się artykuły: Komunikat Za- 
rządu o zmianie statutu i nazwy Związku, Rachunko- 
wość samorządowa (ciąg dalszy) — Stan. Lipińskiego, 
Buchalterja gospodarstwa rolnego — Stan. Sawickiego, 
Normalizacja bilansów a normy prawne — A. Iwszczen- 
ki, obliczanie t. zw. kosztów własnych w przemyśle (do- 
końiczenie) — Stan. Grzegowskiego, O metodach kalku- 
lacji — A. Iwaszczenki, Rozwój życia gospodarczego a 
układ ksiąg handlowych — St. Kuleszy, Nieco o statys- 
tyce — Fryd. Petrykowskiego, Z życia Związku i książki 
nadesłane. 
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*> Ostrze do golenia z najlepszej szweckiej stali ** 


Prrr! 
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Generalne zastępstwo na Polskę: 


Fma HENRYK LIPSCHITZ, KRAKÓW 


Krakowska 28. 


Urzędnik Bankot 


z kilkuletnią praktyką poszukuje zajęcia na godziny 

popołudniowe. 

PE w Administracji „Przeglądu RYPOŚPE 
. Tel. 3267. 


WŁADYSŁAW HEŁCZYŃSKI| 


em. radca krakowskiej Izby Skarbowej, b. Naczelnik 
. Urzędów Skarbowych 


otworzył 


Biuro porad prawnych 


w sprawach skarbowych dla osób fizycznych i praw- 

nych (Stow. sprawozdawczych i obowiązanych do 

publ. składania rachunków), wygotowuje podania, 
rekursy itd. 


Biuro: w Krakowie, Kołłątaja 10, I. p. 


Prędko uskutecznisz działanie rachunkowe, posłu- 
gując się samoliczącemi tabliczkami mnożenia, 
dzielenia itd. pod nazwą: 


Szybki Rachmistrz 57: ucho) 


Oszczędza czas! Szanuje nerwy! Zapoblega 
omyłkom! Liczy wszechstronnie! (Do 10.000). 
Cena 1 Zł. Do nabycia w księgarniach i handlach 
papieru. Skład główny Gebethner i Wolf, Kraków. 


A bucik jest obi dobry ZWIĄZEK KREDYTOWY| 


jak iego obcas AZ 
RY A Ż 


Spółdzielnia z ogr. odp. 


w Krakowie, ul. Grodzka 21 
l. Oddział dla dzielnicy VIII. (Kazimierz), Podbrzezie 6 


(Stowarzyszenie rękodzielników). — Przyjmuje inkaso 
weksli, frachtów i innych dokumentów na Kraków 
i wszystkie miejscowości kraju. 
Przyjmuje się wkładki oszczędnościowe. 


Załatwia szybko! Liczy tanio! 


Wytwórnia pieczątek różne- 
go rodzaju, szyldy i napisy 
emaljowane. Drukarki do- 
mowe. Wielki wybór nume- 


P [ E cz ZĄT KI ratorów w różn. wielkościach 


Sęp najnowszej konstrukcji po 
RÓŹNEGĚ RODZAJU cenach nader przystępnych 


Aleksander FISCHHAB 
Kraków, ulica Grodzka 46. 


_ _ ç Telefon Nr. 325 Nr. 3256. č 


A. PIASECKI 


z AFA SAHAR 


TEL. 3256 
KÓW, GRODZKA KŚ. 


FABRYKA CZEKOLADY S.A. 
- KRAKÓW 


KRAKÓW; STRASZEWSKIEGO 2, 


POLECA SWE WYROBY 


Naczelny redaktor: Dr. Zygmunt Waśserberg. — Wydawca: Za Krak. Stow. Kupców: Samuel Schechter. — Redaktor 
odpow.: Józef Fimmelblau, — Nowa Drukzrnia Dziennikowa w Krakowie, pod zarządem Maksymitjana Feldmana. 


